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Ks. ZYGMUNT PILCH —  Kielce

NORMALNY PROGRAM SZKOŁY KAZNODZIEJSTWA 
W NASZYCH SEMINARIACH

Nasza powojenna ratio studiorum przepisuje wykładowcy 
homiletyki „na 4 i 5 roku studiów w dwu godzinach tygodniowo 
omówić wszystkie zagadnienia kaznodziejstwa, podając przykłady 
z pism kaznodziejów polskich i obcych“, dodając wskazówkę, że 
„każdy alumn ma wygłosić przynajmniej jedno próbne kazanie, 
o ile można w kościele“. Wspomniana ratio studiorum nie brała 
pod uwagę dorobku „Sekcji Homiletycznej“, wyłonionego na 
zjazdach Związku Zakładów Teologicznych.

Natomiast Kongregacja Konsystorialna wydała w r. 1917 
normy pro s. praedicatione, w których zobowiązuje do zapra­
wiania młodzieży duchownej w kaznodziejstwie ab ipsa iuvenïli 
aetate, w czasie studiów seminaryjnych, przed święceniami i po 
nich. Dla programu szkolenia wskazuje naukę dykcji, wykłady 
zasad i dzieje wymowy. Wszak kaznodziejstwa, podobnie jak 
i śpiewu, nie nauczymy w ciągu dwóch lat; kandydatów wypad- 
nie szkolić stopniowo, rok za rokiem.

I. Wstępnym krokiem tej szkoły od kursu II będzie nauka 
dykcji, obejmująca wykłady i ćwiczenia. Wobec wyczerpania 
nakładu podręcznika wypadnie z terenu zebrać pewną ilość egzem­
plarzy „Nauki dykcji“ (dla podręcznej biblioteki) i z nich szkolić 
poszczególne roczniki. W toku nauki uprawia się ćwiczenia indy­
widualne i zbiorowe (z próbą pod koniec roku w obszerniejszym 
kościele).

II. Wykłady zasad rozłoży się na dwa lata (kursy III i IV) 
po godzinie tygodniowo. Ilustracją do wykładów będą wzory 
wydanej w r. 1937 „Szkoły kaznodziejstwa“ (potrzebne jej drugie 
wydanie). Podobnie czeka na wydanie nowa pomoc w postaci 
„Wzorów kazań do poszczególnych działów przepowiadania zebra­
nych z dzieł Ojców Kościoła oraz z literatury rodzimej i obcej“ 
(razem 38).

Alumnom służy pomocą podręczna biblioteka kaznodziejska, 
skupiająca wzory wymowy i materiały. Od pierwszego roku stu­
diów mają się oni zaprawiać do gromadzenia kolektantów kazno­
dziejskich (zob- w podr. Wykład zasad kościelnej wymowy, s. 
187— 196). Meldujemy gotowy do wydania Zbiór przykładów 
z ostatniej doby (1939— 1956), zawierający 800 przykładów 
w układzie katechizmowym, owoc zbiorowej pracy alumnów.

Do programu należy szkoła wakacyjna (ćwiczenia dykcyjne,



72 SEKCJA HOMILETYKI

lektura wzorów, kolektanea, studium monografii i pisania kazań 
na przyszły użytek).

III. Kazania kleryckie. W pierwszym półroczu (kurs III) 
alumni zestawiają plany kazań z kilku autorów (np. Toth, Kró- 
licki, Segneri). W toku dalszych studiów w każdym półroczu wy­
głaszają jedno kazanie (program: katechizmowe, stanowe do dzieci 
i młodzieży, kazanie maryjne i na uroczystości Chrystusa Pana. 
Wygłoszone kazania omawia się na kursie w toku wykładów. 
Przez ostatnie dwa lub trzy półrocza głoszą kazania w kościele.

IV. Wykłady dziejów kaznodziejstwa po jednej godzinie 
wspólnie na kursach V— VI. Obowiązuje domowa lektura wska­
zanych celniejszych autorów z okresu złotego i z nowszej litera­
tury, lektura w postaci streszczenia (czy planów) albo ocen po 
jednym kazaniu, oddawanych do kontroli pod koniec roku szkol­
nego. (Uwaga: pomoce do powtórki z dziejów kaznodziejskich 
wypadnie —  wobec braku nowych wydań —  gromadzić po kilka 
egzemplarzy w podręcznej bibliotece)- Do wydania nowa pomoc 
Kaznodziejstwo polskie X X  stulecia —  charakterystyki i wzory 
wymowy.

Ks. MICHAŁ SOPOCKO — Białystok

ROZWÓJ KAZNODZIEJSTWA STANOWEGO

Doniosłość i konieczność kazań stanowych wykazują racje 
psychologiczne i pedagogiczne, dlatego od dawna były one w uży­
ciu, a obecnie Kościół kładzie na nie wielki nacisk. O różnico­
waniu kazań dò różnych stanów pisali już Ojcowie Kościoła, jak 
np. św. Grzegorz w Reguła Pastorali (III, c. 1), a w średniowieczu 
spotykamy instrukcje dla kaznodziei do dzieci (Wilhelm de Tour- 
naei 1223). Pod koniec wieku ubiegłego, a szczególnie w bieżą­
cym stuleciu ukazują się i u nas publikacje na temat treści 
i zasad kazań stanowych.

Kazania te nie są łatwe, gdyż wymagają obok gruntownej 
znajomości środowiska słuchaczy, które się dziś bardzo kompli­
kuje wskutek rozbicia rodziny, bardzo gruntownego przygoto­
wania i odpowiedniego wygłoszenia w formie raczej pozytywnej, 
stylu jasnym, obrazowym i prostym oraz w tonie żywym, ale 
spokojnym. Największą rolę odgrywa tu osoba kaznodziei, który 
ma się odznaczać miłością Boga i ludzi, nauką, czystą intencją, 
roztropnością, pokorą, duchem modlitwy i odwagą apostolską. 
Oprócz tematów ogólnych (o Bogu, Kościele i obowiązkach ży-


